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W czora j w dniu Imienin N. C ESA R ZO M  E l  i K R Ó ­
L O W E J  A LEX A N D R Y  F E D O R Ó M N Y , tudzież J. C. 
W . W . Xiężnic*ki A I.EXA ND RY  A L E X A N D R O W N Y , 
W nu czk i  NN. P A Ń S T W A , w Kościołach Warszawy 
wszelkich wyznań odbyw ały  się solenne Nabożeństwa. 
C godz: 9 tej ,  Kapituła A rchi-Katedry , Urzędnicy M ł«dz  
wszelkich i Mieszkańcy W arszawy wszelkich stanów, 
2najdowali się na Mszy Śtej solennej, p rzez J W .  JX . 
F iia łko w sh ieg o  Biskupa Administr:  A. W . celebrowanej; 
w czasie k tórej O rk ies tra  wykonała  dzieła religijne 
t łu m ią ,  Z y ro w e tza  i L w o w a , a zakończył H ym n Sgo 
A m b r o ż e g o  i m od ły  o Błogosławieństwo B OŻE dla ca­
łe j  Rodziny Najjaśniejszego Naszego MONARCHA. N a­
stępnie n ap e łn i ły  się zamkowe Salony znakomitemi 
Osobami, sk ł-daiącem i powinszowania JO. F e ldm arsza ł­
kowi, Xciu W a r s z a w s k i e m u  Namiestnikowi Królestwa 
Polskiego. X żę Jegomość i Dostojne Osoby, udali się 
do Kościoła Katedral: S S .  T R Ó JC Y , w k tó rym  Prałaci 
i liczne Duchowieństwo otaczało celebruiącego Najprz: 
N ik a n o r a , C z ło nk a  N. Synodu, A rcy-Biskupa W arsz; 
i Nowogieorg:. W  czasie T e  D e CM,  101 k ro tną  salwę 
wydały działa Cytadeli A le x a n d ro w sk ie j. W ojsko  od- 
b y ło  paradę na placu Krasińskim. W kaplicy Gymna- 
zjum Gub: W arsz:, Uczniowie w czasie Nabożeństwa, w y­
konali na głosy z towarzyszeniem organu, Mszę Nr 6 ,  i 
T e  Deum Józefa S te fa n ie g o ,  pod tegoż d yrekc ją ;  oraz 
H ym n za M O N A R C H Ę , dzieło L w ow a . Uczniowie G y . 
■nnazjum 2go, w czasie Mszy Ś. uroczystej, wykonali pod 
przewodnictwem swego Nauczyciela, dzieło religij: mu­
zyczne J. E lsn e r a , i Hymn powyższy. W Kościele PP. 
W iz y te k ,  Uczniowie Gymoazjuoi Realnego wykonali 
dzieła relig: muzyczne A rogu lskiega , i Hymn powyższy, 
pod dy rekc ją  T .  N id eck ieg o . Uczniowie S zko ły  Powia­
towej Iszej,  pod przewodnictwem P. S tr y b la ,  w czasie 
Nabożeństwa szkolnego w Kościele Popaulinskim, odśpie­
wali dzieła muzyczne E lsn e r a  i L w o w a . W Kościele 
Ś .  A l e x a n d r a  w czasie M ,zy Ś . ,  tameczni Uczniowie pod 
d y rek c ją  J P .  S k a p c zy iisk ie g o , wykonali dzieła religijne 
muzyczne, i T e  Deu<n‘. —  W Synagodze Szko ły  R a b i ­
nów, odby ło  się stosowne Nabożeństwo, aUizniowie pod 
przewodnictwem Kantora S le rn b erg era ,odśpiewali psalm 
21 ,  i H ym n L w o w a . M Synagodze przy ulicy Danie- 
lewiczcwskiej, odpraw ił  Kantor Synagogi modlitwę za 
pomyślność Rodziny Panuiącej; po czem Dr. G o ld sch m id t 
w modlitwie do uroczystości zastosowanej, wzniósł do 
BOGA m odły  o ciągłe zdrowie N .S O L E N IZ A N T K I .  Na 
*«kc liczenie, odśpiewał chór Synagogi hymn L w o w a . —
Z n a k o m i t e  Osoby o b i a d o w a ł y  u JO. Xigcia W a r s z a w ­

s k i e g o . Armaty na tarasie w ielokrotnym odgłosem to. 
w arzyszyły toastom spełn ianym  na cześć NN. PAŃ­
S T W A  Jcbmość; b rzm ia ły  oraz o rk ies try  wojskowe 
będące w salonach. W ieczorem w W ielk im  T ea trze  
b y ło  bezpła tne widowisko. Z kończyła  je  Kantata, 
k tó rą  cała Publiczność powstawszy, s łucha ła  i p o łą ­
czyła  z hymnam i śpiewów i harmonji wynurzenia ży ­
czeń gdy zaiaśniała Cyfra  N M O NA RCH IN I. T ak aż  
C yfra  znajdowała się na wielu domach w czasie ogól- 
nej illuminacji Miasta.

Dziś w Kościele X X . A u g u s tja n ó w  odbywa się cało- 
dzienne N .bożeństw o, na cześć Śtej M o n i k i ,  Matki Sgo 
A u g u s t y n a ,  P atryarchy tegoż Zakonu, z wystawieniem 
N. S a k r a m e n t u ,  Kazaniami i Procesjami.

JO .X żnaTeresa ./aM o/io(V jła ,w róciła  do W arszawy.
Z rozczulaiącym smutkiem i boleścią prawdziwie p rzy ­

jacielskiego serca, donosim licznym Przyjaciołom, F ran ­
ciszka B rzeziń sk iego  Mecenasa, O brońcy przy R ząd zą ­
cym Senacie, źe ten ze wszystkich względów zacny Mąż, 
po kilkotygodniowej chnrobip, wczoraj przen iósł  się na 
łono  P R Z E D W IE C Z N E G O . Nim ogłosim obszerniej­
szy opis zasług iego, dziś wspomniin że to b y ł  ieden 
z najcnotliwszych ludzi, wzór przyiaźni, wzór gorliwo­
ści w dopełnianiu obron każdej powierzanej mu sprawy, 
wzór Opiekursów zacnej Rodziny, i godny C z ło n ek  T o ­
warzystwa Dobroczynności. Otrzymawszy b łogos ław ień­
stwo Kapłana i piastuiąc Krzyż Z B A W IC IE L A , zak oń ­
cz y ł  5 3 ci rok przyk ładnego  życia.

G łó w n a  K assa  O szczędności. W  tygodniu up łynio- 
nym  do dnia 2 1 Kwiet: (3  M ja )  r.  b. włącznie, wydano 
książeczek nowych 13, na k tóre ,  tudzież na dawniejsze, 
w 2 0 l  wnioskach, złożono Rsr: 1 ,266 k . 6 0  (zł .  8 ,4 4 4 ) .  
Na żądanie 40 Uczestnikom wypłacono (prócz  procentu 
za rok bież: R sr: 6 k. 8 0 ) ,  Rsr: 1497 k. 73x/a (z ł .  9 ,9 8 4  
gr. 2 7 ) ,  i umorzono książeczek oszczędności 14; przeto  
Uczestników 3 ,7 4 5 ,  posiada kapita ł Rsr: 106,1 JO k . 89 /z 
( z ł .  7 0 7 ,9 3 9  gr. 9 .)

S k ła d  nu t muzyczf Fr:  Spiess i  S p :  p rzy  ulicy Sena- 
torskiej N r  460 ,  o deb ra ł  nowości: f łe r z a , Souvenirs de 
la Scala, na fortepjan, dzieło 150, Numerów 2, każdy po 
z ł .  4. Tegoż N ow e T y r o l s k i e  W a r ja c je  na for tep:,  dz: 
154 ,  z ł .  S1/*. L i ło l f fa  L ’lnvitation a la P o lk a , ba fort:,  
dz: 31 z ł .  3 1/z. Tegoż 2 N okturna  na fort:, dz: 30, N r 
I s z y ,  zł.  3 7 2 ; Nr 2gi, z ł .  2 I/ i .  fło se llen a  Fantazja z mo­
tywów opery L u c ja  z L a m erm o ru , Donizettego, dz: 80 , 
na fortep:,  zł.  8. H a u sera  Morceau de Salon, romans na 
skrzypce  i fe itep:,  6, zł.  2. W j t t a n a  2gi Koncert 
n a sk izy p c e  i foit-j dzi 19^ zł, 12* P ia ltego^  Uqe p iic#e9



W arjac je  na basetlę wraz z towarzyszeniem fortep:,  dz:
3 , zł. 10. Tegoż P assetem ps S e n tim e n la ', na basetlę i 
lortep:, dz: 4, zł.  6. B o c k m u h la , Adelajda Becthoyena, 
iransponowann na basetlę  i fortep:, zł.  il/z.

Wczoraj w Red: K urjera  złożono od Karoliny K. z ł .
4 ,  dla ubogich Bliźniąt przy  ulicy Piwnej.

N er Majowy Bibljoteki Warszaw: zawiera: Panowanie 
K onstantynaW ielkiego, wyiątek z tomu U l l ł is torj i  Rzym- 
skiej Jana S zw a jn ic a .  Zycie i systemat Jana Chrzciciela 
Vico. P r z e k ła d  z M ich e le ta . Pamiętniki szlachcica z cza­
sów Jana Sobieskiego, przez Ad: Am: K osińskiego . Zkąd 
pochodzą zmiany tem pera tury?  przez Alex: T o łw iń sk ie • 
go . O ra tor jum  kościelne męki Pana Naszego Jezusa C h ry ­
stusa, czyli T ry u m f  Ewanielji,  u łożone z m uzyką  Józefa 
E lsne r  i t. d . ,  przez Kar: M ilew sk iego . Pod W ło sk iem  
niebem fantazja, i Wspomnienia Odessy, Jedyssanu i Bud- 
żaku J. I. Kraszewskiego, p. K. tV .  C h o ra ł  G regorjań  
sk i ry tualny i t. d. objaśniony i p rzełożony p. X  Jarmu- 
siewicza, i C hora lbuch  f i i r  d ie  evangelische  G em einde  
in  P oh ien  i t. d. von A n .  F reyer , p. J. S .  Zbiór wiado­
mości his torycznych i aktów dotyi zących dziesięcin ko ­
ścielnych na Rusi i t. d.,  p. X. J. Pocieja i t. d . ,  p. F. Z .  
D ykcjonarz  biograłiczuo-historyczny, czyli k ró tk ie  wspo­
mnienia żywotów ludzi wsławionych, p. F. B . Poetycz­
na historja Rzymu, ze zwrotem na pieśni wszystkich lu ­
dów, p. J. S zym a ń sk ieg o . Vigil.e za umarte lyudzye 
duszam wczysczu bardzo pomoczne (osobliwszy żaby tek 
język ow y) .  O handlu pijawkami we Francji,  i ich u trzym y­
waniu, p. Ant: W a g ę . Wiadomości na drodze postępu 
nauk  przyrodzonych. F izyka p. S .P .  C h e m ja p .y .  B. ę. 
Mineralogja p. J. B o. Zoologja p. A . W7. Kronika bi- 
bljograficzna. Doniesienia literackie . Dostrzeżenia me­
teorologiczne.

W czoraj w W ielk im  T ea trze  po S y n ie  te p o d ró iy  i p 0 
Balecie, przy  wołani Wszyscy. W  Teatrze Rozm: Publicz- 
ność miała przyiem ną nowość. JP . M ic h a łC hom i/iski, do­
tąd  w T eatrach prowincjonalnych okryw any  zasłużonemi 
oklaskami, wczoraj pierwszy raz przedstaw ił się na scenie 
W arszaw skie j ,  i w ykonał rolę K a sp erka . Oklaski i dwu­
k ro tn e  przyw ołanie ,  b y ły  nader  zasłużone; ten Artysta 
posiada istotne zdolności; niookazuie żadnej przesady, a 
iednak prawdziwie bawi. Również dokładnie  wykonał 
10'?  M a r c in a , w komedji S ta c ja  p o cz to w a  w H u lc zy , j 
Kostał p rzyw ołany .  Po S io s trze  K a sp erka  p rzywołano 
oraz J Pannę B u rch a rd t.
. ^  dniu 19 Lutego r. b. R esu rsa  L u b e ls k a , otwar­

cie swoie uświetniła balem na korzyść  ubogich zosta- 
lącyc po dyrekcją  Towarzystwa D obroczynności, z kló- 

j ° ’ o'o r IOWn’e^ < * Maskarady na tenże cel wydanej 
W j  J“ tego, dochód wynosił z ł .  2 ,0 1 5 .  Rada go- 
spo a ,c *a °warzystwa Dobrocz: widzi się w obowiąz- 
k u  z łozyć w imieniu ubogich jak naj p i?kniejsze p o ­

dziękowanie tak  Komitetowi Resursy  za obmyślenie 
środków dochodu na rzecz u trzymywanego ubóstwa w 
domu Towarzystwa Dobrocz: w Lublinie, iako też Szano: 
Publiczności, k tóra na odgłos tak chwalebnego celu, 
spieszyła na zabawę, p łacąc  nie tylko oznaczoną, ale 
nawet wyższą cenę biletów.

Sm utną  tu o trzymano wiadomość o zaszłej w dniu 
25 z. m. śmierci s. p. Józefa G ib a s ie w ic za , Magistra 
Farm acji ,  i właściciela A ptek i w mieście G uber:  P ł o o  
k u .  Rodzina i liczni Przyjaciele zm arłego  c iężką  i 
dotkliwą ponieśli *w nim s t ra tę ;  lecz co dla pamięci 
iego iest najzaletniejszem, ubodzy, cierpiący i wszel­
kiego rodzaiu nieszczęśliwi, zgonem iego pozbawieni 
zostali iednego z tych dobroczynnych Aniołów ziemi, 
k tó rzy  czuli na po trzeby bliźnich, staią się przedm io­
tem błogosławieństw całej ludzkości.  Pokój duszy 
iego, * * *

Do R a ssy  O szczędnośc i P ło c k ie j , w dniu 14/a6 Kwiet: 
r. b ,  32 Uczestników z ło ży ło  R s r :3 71  kop .  85 czyli z ł .  
2 479 ; zaś w d. xz/z4 t. in . ,  Uczestników 4ch, odebra ło  
Rsr: 135 k. 2 0 x/z  czyli z ł .  901 gr. 11; a ca ły  kap ita ł  
p rzez  400  Uczestników posiadany, wynosi Rsr: 4 ,5 3 4  
k .  4 l x/z, czyli zł.  3 0 ,2 2 9  gr.  13.

s ln g t ja .  —  Prezydent miasta L o n d y n u  22go z. m. 
d a ł  zw y k łą  doroczną ucztę dla Ministrów w sali egip­
skiej.  Na tej uczcie znajdowało się 500 najznakomit- 
szych osób. Po wzniesieniu toastu przez Prezydenta  za 
zdrowie Ministrów, pierwszy Minister Pan P il  podzię .  
kował,  w ykazał dążność rządu celem poprawienia lo­
su wszystkich klass mieszkańców , wspomniał o ko- 
rzysciach odniesionych w In d ja c h  w s c h ó d i wzaiemnie 
wzniósł toast za zdrowie Prezydenta .  W  końcu P. P i l  
wzniósł toast za zdrowie Króla F rancuzów , z powo­
du że szczęśliwie uszedł zbrodniczego zamachu. Mini­
s te r  nadmienił o odwadze Króla Francuzów, iaką o ka­
za ł  w chwili morderczego zamachu. —  Lord P a lm e r . 
ston. p rzedsięwziął pod ió żdo  P a ryŁ a , aby udowodnić że 
iest st ronnik iem  szczerego przym ierza z F rancją ,  aby 
p rzez  to usunąć n iektóre  trudności przeszkadzające mu 
w powrocie do ministerstwa. —  W  tych dniach wyszedł 
2gi tom dzieła Lorda B ro u g h a m  (R ruem ) pod ty tu łem : 
uLiteraci i Uczeni z czasów Jerzego I / ł g o . " — Mówią, 
że Królowa W 'ik to r ja  otrzymawszy wiadomość o zama­
chu na Króla F il ip a ,  o d łoży ła  swą podróż do P a r y ia ;  
lecz inni zaprzeczają tej pogłosce.

F ra n c ja .  —  Zbrodniarz  L eko m t na pierwszem wy­
słuchaniu , został zapytany dla czego zemstę w ym ierzy ł 
aż do Króla. Na to odpowiedzia ł, iż przed 2ina miesią­
cami podał do Króla prośbę  o likwidację należnej mu 
pensji; w odpowiedzi dano mu pismo z stęplem k ró lew ­
skiego gabinetu od prywatnego S ekre tarza  Monarchy, 
odsyłeiąęe go do Iu tendenta  listy cywilnej; tę  odpowiedź
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uw ala ł  za odmowną, w mniemaniu, l e  P. M o n ta liv e t  o- 
dosle go do Pana S a h a u n e , k tó ry by  mu stanowczo od* 
®owił.  W tedy  dopiero pow zią ł  swój zamiar L u ko m t} 
spodziewał się ucieczką ocalić swoie lycie. Gdy usły- 
szał tu rk o t  poiazdu królewskiego, b y ł  ieszcze zaięty, 
nagromadzaniem chróstu przy  m urze  parku  A v o n ,  przez 
k tóry  chcia ł uciec; przez  chwilę pomyślał, i i  zadanie 
®st t rudne ,  i iuż m iał wykonanie zamachu od łożyć, 
lecz wzmagaiąca się chęć pomsty zniweczyła wahanie się; 
Pośpieszywszy do miejsca, k tó rędy  powóz m iał prze* 
s i d ł a ć ,  ca ły  zadyszany s taną ł  na swoim posteruoku , 
wybranym z piekielną przezornością. Jego zamiarem by * 
Jo ugodzić w g łow ę M onarchy. Po wystrzeleniu obu 
naboiów, zeskoczył,  aby uciec; staienny M ille t  iuź b y ł  
za nim, i za trzym ał go. —  Izba Parów 24go z. m. zaj­
mowała się wnioskiem względem pomnożenia liczby Po­
ruczników, Podporuczników i Kapralow w Gwardji na­
ro d o w e j .—  (M ylnie b y ło  doniesionem, l e  w P a r y ż u  
Królewiczowie udali się na powitanie Ib ra h im a  Baszy; 
być powinno »Osoby z świty Królewiczów.” )

Dziennik M o n ito r  A lg ie r s k i  donosi iu l  o szczęśli- 
wein przybyciu  J. G. W . Wielkiego Xięcia K o n s t a n ­
t e g o  do Algieru.

H isz p a n ja .  —• W  M a d r y c ie  aresztowano wiele o- 
sob. —  Oficerowie i Podoficerowie, k tórzy  mieli u- 
dz ia ł w ostetni h  zamieszkach, inaią być stawieni przed 
sądem woiennym. —  Jen e ra ł  Kapitan B reto n  w B a r­
celon ie  og łos ił ,  l e  k a ld y  lo łn ie rz  wydaiący tego, któ* 
ry by  go zachęcał do dezercji, będzie uwolniony ze 
s łu żby ,  i otrzyma w nagrodę 4 k w a d iu p le  złotem.

N iem cy . W ie d e ń  2 1  B u ie tn ia .—  W ró c i ł  tu z Ber­
lin a  Hrabia de F iq u e lm o n t, Minister Stano. —  F eldm ar­
sza łek  Porucznik Baron de H a m m e rs t fh ,,  dotychczaso- 
wy Komendant 2go korpusu aruiji we W ło sze c h ,  obej- 
tnuie Dowództwo korpusu ruihomego w G a lic ji.

W ^rocław  2 2  K w ie tn ia .—  Z Kozielska odstawiono 
p o d ru g i  raz do Krakowa 130 więźniów politycznych.

P o zn a ń  2 3  K w ie :.—  Wczoraj po południu  areszto­
wano tu Dra M ateck ieg o , Szwagra Dra L ib e lta .  Znale­
ziono u niego 20 ,000  talarów. Pieniądze te miały być 
przeznaczone na uwolnienie politycznych lencow.

2 7 go K w ie tn ia .—  Z toczącego się tu śledztwa wia­
domo nam, l e  więźniowie polityczni czynią szczere 
wyznania; nawet T rą b c zy ń sk i  nie usiłował wypierać się 
swego zbrodniczego zamachu. —  Podoficer i dwaj Żoł­
n ierze  18go p u łk u  p iechoty, k tó rzy  w nocy z 3 na 4 
Marca, dali w ystrzały , w s k u te k  k tórych buntownicy do 
ucieczki zmuszeni zostali, otrzymali od N . Króla P ru ­
sk iego ,  Znak honorowy wojskowy na czarnej wstążce.
*— Odstawiono tu wczoraj ślusarza L ip iń sk ieg o , iedne- 
go z najwięcej skompromitowanych indywiduów, z p o ­
wodu ostatnich tutejszych zaburzeń . Schwytano go

we wsi W iry ,  wraz z 5cią innemi j u l  ta k i e  p rzez  li­
sty gończe śledzoneini. Jeden z nich, k tó ry  chc ia ł  ra ­
tować się ucieczką, o trzym ał postrza ł  w ramię.

W ło c h y . R zy m  1 9  K w ie t : . —  W ie lk a  X i ę l n a  M e- 
klem burgsko-Szw eryńska zwiedzająca z dziećmi swemi 
wszelkie ciekawe miejsca Rzymu i iego okolicy, p rzy ię -  
tą  została d. 14go b. m. przez OjCA Śgo w W atyk an ie .  
P a p i e ż  przyw ita ł  dostojną Panią z w i e l k ą  uprzejmością ,  
i  wyrażał po k ilka razy przed W ie lką  X tę ln ą  swój l a l ,  
l e  pozbawiony iest szczęścia przywitania Jej Cesarskiej 
Siostry pomiędzy swemi Xiążęcemi gośćmi w Rzymie. 
W  godzinach popołudniowych, PAPI EŻ przy jm ow ał ró ­
wnież Xięcia A u g u s ta  Koburgskiego.

1 6 go K w ie tn ia .  —  W czora j p rzy b y ł  tu K u rje r  z 
iVea/Poću,zawiadamiający Posła Ces: F»os:Pana BulenieWy 
l e  N. C E S A R Z O  WA Rossyjska odpłyn ie  statkiem pa­
rowym z N ea p o lu  do L iw o rn o ;  ponieważ zdaniem Le­
karzy  podróż do R zy m u  mogłaby mniej korzystn ie  
dzia ł ć na zdrowie N. PANI. N. C ES A R Z O W A  wraz 
z W . Xiężniczką O l g ą  przybędą  22go do L iw o rn o , i zano- 
cuią w P iz ie , a d. 23go wieczorem staną w F lo re n c ji.  
W i t lk a  Xżna M eklem burgsko  S zw e ry ń sk a  opuści wraz 
z dziećmi swemi R zy m  d. 2 Igo, ażeby się z swoią do­
stojną Siostrą zjechać w F lo ren c ji  d. 23go, gdzie obie 
dostojne Panie do d. 2go lub 3go Maja bawić będą. 
Oczekiwanym również iest tamże Następca Tronu  W ir -  
tembergskiego. Poseł Ces: Ros: Tajny Radca B u ten iew  
wyieżdfca iutro do L iw o rn o , aby tam przyiąć  N. C E ­
SA RZO M  Ę i towarzyszyć JEJ do F lo ren c ji. Mie­
szkańcy R zy m u  ubolewaią nadzwyczajnie nad tern, Że 
tym razem nie u jrzą w inurach swoich N C E S A R Z O ­
W E J  i dostojnej J e j  C ó r k i . (Allg. Pr. Zeit.)

R e a p o l 14 K w iet:. —  W  pierwsze święto W ie lk ie jno-  
c_y» b y ły  pokoje u Dworu. W  kaplicy Greckiej od by ło  
się rów nie!  wielkie Nabożeństwo. W ie lka  Xiężuiczka 
O l g a ,  otoczona Damami Dworu, ukazała się w c a ły m  
blasku swoiej piękności.  Obecnemi przy Nabożeństwie, 
oprocz cudzoziemców, byli Oficerowie C esarsko-Rossyj-  
scy w paradnych mundurach. C hór śpiewaków greckich, 
sk łada  się tu z 20 osób. Zdrowie N. C E S A R Z O W E J po­
lepsza się widocznie. (G . P. P r . )

T u r c ja . —  X iążę  A le x a n d e r  Heski l i g o  z. m. m ia ł  
posłuchanie  u Sułtana, przyczem zw yk ły  zachowano 
o b rząd ek .  Następnie zwiedził osobliwości S ta m b u łu .  
15go z. m. dano dla niego ucztę w letnim pałacu S u ł ­
tana B ejle rb e j, dokąd zaproszono Posłów zagrań:. —  
Zajm uią się teraz czynnie za łożeniem  niemieckiego 
szpitalu w S ta m b u le .

R o zm a ito śc i. —  Utalentowany węgierski Poeta Oberm 
n y ik  uzy sk a ł  nagrodę 60  dukatów, za napisanie najle­
pszej komedji dla tea tru  narodowego. —  Kawiarnia 
zwana C a fe  des d tv a n s  ty Paryżu, iest miejscem zgro-
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madzenis najznakom itssjch  W irtuozów , Artystów i A u­
torów. Kawiarnia ta znajduie się  przy ulicy Lepel• 
le l ier  (L e p e le t j e ) .  T u  ł.gromadzaią się W irtuozi,  Śp ie ­
wacy, Poeci i Artyści dramatyczni,  Malarze, Rzeźbia ­
rze  i R ecenzenc i;  cudzoziem cy bywaią  wprowadzam  
przez  c z ło n k ó w  zgrom adzenia; D am y są w y ł ą ' zone.  
T u  od 5tej w wieczór do 12tej,  goście  okryci  k łę b a ­
mi dym u z sygar , zabawiaią się  grą dom ino; uszczy­
pliwe kry ty k i  Juljusza Jan in  (Z anę)  krążą z iednej  
ręk i  do drugiej; tu gawędzą) z sobą Berlioz,  H abeneck , 
K a lk b r e n n e r , H  r z ,  Warszawianie S zo p ę  i Edward  
W o lf} ' ,  K a r a f a , D u p re z ,  Rosenhein ,  A d a m , Hale-  
w y , O ber  i inni. Skrib  zbiera sob ie  notatki do nowej  
efek tow ej sztuki,  S ch lts in g er  układa sie z Meierbee- 
rem  o partyturę nowej opery nProrok ,”  a w kąciku  
nie  iedcn z ironiczną miną przysłuchuje  s i ę g a w ę d c ę .  
Pew ny skąpiec  widząc do niego idących g ' * c i ,  scho­
w a ł  s ię  pod dach, kazawszy powiedzieć  przez s łu g ę  że 
go  nie ma w domu. Gdy goście wracali, chc ia ł  widzieć  
i  w y śc ib i ł  g ło w ę  przez dziurę w d . c b u ,  która mu u 
więzła; widząc to ieden z gości,  r z e k ł  do s łu g i :  »Po- 
Wiedz twem u Panu, że iak będzie  drugi raz w ychod zi ł  
z domu, to niech niezostawia g ło w y  na dachu.” —  Naj­
więcej zajmuiącą sztuką w C yrku  Olim pijsk im  w P a-  
ry iu y  iest tera* koń d ja b e lsk i .

P R Z Y J E C H A L I  do  W A R S Z A W Y .
P o n t o n ,  M ałżonka Radcy Posels tw a Cesar: Ross: , z Berlina;  

K atazz i  Snycerz  z W iednia ;  Jiastowiecki J a n  Mece: z D ro z ­
d o w a ;  P augolas -Łucja G uw er :  z P e t e r s b u r g a ;  R a d z iw i ł ł  Zygrn: 
z  Nieborowa. (G .  P ) .

D O N IE S IE N IA * .  „
IG N A C Y  Ł A W R Y N 1 U K , w ys łany  ze wsi Domaczewa, za  

paszportem  z Giibernji G rodz ieńsk ie j ,  b ry czk ą  r J tą ,  pa rą  
końm i b u ta n )m i,  z  k tó rych  ieden łysy ;  w przeiezdzie t r a ­
k tem  Brzeskim  do W a rsz a w y ,  w W ie lk i  T y d z ie ń ,  z  konrni 
i b ryczką ,  z g in ą ł ,  i do tąd  niewiadomo co się z nim stało. 
U prasza  się w ięc  najuprzejmiej  każdego, ktoJ)y laJęąkolwiefc 
o  nim powziąsć m ógł wiadomość,  aby raczy ł  na oszt in te­
re sen ta  donieść o tem do VMaścici«la domu p rz y  ulicy M y l­
nej  Nro 2480, za nagrodą.

Są  M A G L E  do sprzedan ia  w dobrym  stanie , przy ulicy 
S ow ie j  pod Nr 2663, w  pod w ó rzu  po p raw e j  strome.

W  dniu 29 kw ie tn ia  (11 Maja)  r . b .  i dni następnych, zawszy 
od godz: 11 z rana poczyuaiąc , Lu w W arszaw ie przy  ul; k r a k : -  
Prz-edm: w pałacu  Saski zwanym pod Nr  413 A, w części lewej,  
na  Im p ią t r ze ,  wchodząc w b ram ę  po p ra w e j  s t ron ie ,  sprzedane 
będą  niezaw odnie p rzez p u b l ic /n ą  licy tację  rozm aite  Ruchomo­
ści, a mianowicie; dwa Pantaljony m ahoniowe, z tych  ieden fra- 
b r y k i  Petersburgskiej ;  Meble mahoniowe, pow ięsze j  części w 
P e te r sb u rg u  wryiobione; MebJe iesionowe, oiszow« i t.  p.; F i ­
r ank i  muślinowe, wełniane, p luszowe; oraz Źerandole większe i 
mniejsze; Kandelabry i Kinkiety b rązow e;  rozmaite  P rzedm ioty  
b rą z o w e  i szklarnie; L u s t ra  duże ,  i i e d n o L u s t ro w 'ielkie ,Kareta ,  
Chomonty  i Szory ozdobne; K w ia ty  na tu ra lne  i Altany gustowne 
p o k o jo w e ;  w reszcie Naczynia miedziane kuchenne i F o rm y  do 
leguinio i ciasta; czyli  przedmioty tak gospo la rsk je  iakoteż do 
umeblowania salonów służące. J ó z e f  Z b iko w sk i, Kom:.

D OB RA Z IE M S K I E  od leg łe  od W a rsz aw y  mil 10 po szo­
sę, a od szosę i od rzek i  spławnej mila 1, maiące budowle mu­
rowane;  łąk ,  pastwisk i b o ru  podostatek; Młyn wodny, G o ­
rzeln ię  P istor jusza ,  ryb o ło s tw o ,  w ysiewu oziminy korcy 200, 
są do p r z e d a n ia .—  P o irz eb n ą  także  iest P O Ż Y C Z K A  na D o ­
b ra  z łp .  40 ,000.  W iadom ość p rzy  ulicy Bednarskiej  w W a r ­
szawie pod Nrem 2600, z sieni na p rawo.

S e k w e s t ra to r  C y r k :  7 i 8. Zawiadamia n in iejszym, iż na mo- 
cv polecenia M ag is t ra tu  M. W arszaw y z d . 13/ 2s L utego  r . b .  Nr 
ł72I/ 3i*3 , zaięte  Ruchomości  i a k u t o :  Meble iesionowe, Szafy,  
S to ły ,  Billard w zupe łn ie  dobrym  stanie, z wszelkiemi re k w iz y ­
tami i t .  d.,  sp rzedane zostaną przez publiczną licytację w d. 29 
Kwietu ia  ( U  M aja)  r .  b. o godz: 10 z rana,  na gruncie  posesjów 
N r  1064 i 954 .  W o ł o w s k i .

W c z o ra j ,  biedna S iero ta  iądąc z Ordynack iego  na Nowy- 
S w ia t ,  zgub i ła  3 pap ie rk i  5cio z ło tow e,  i z ło ty  drobnemi. 
Uprasza łaskaw ego  Znalazcę o oddanie tej zguby pod S r  1261 
p rz y  ul icy  Nowy świa t.  S t ru ś  F ranciszek  wskaże posi kod o ­
waną,  k tóra  prócz wdzięczności,  da pa rę  z ło ty ch  nagrody .

N IE R U C H O M O Ś Ć  w W arszaw ie  p rzy  u licy Sena­
to rsk ie j  Nro 463, obo k  g łównego R atusza ,  n a p rz e ­
c iw ko  T e a t ru  położona,  nie dzielna między w s p ó ł ­
właścicielami w skutek  w yroków  zapad łych  w lX m  

D epar tamencie  Rządzącego  Senatu, w ydz ie rżaw ioną  zostanie 
na r o k  ieden począw szy od dnia I g o  L ipca  r .  b. , do tegoż 
dnia  1847 r. p rzez  l i c ; t a c ję  publiczną.  T erm in  do licytacji  
ies t  oznaczony na dzień 14 (26)  Maja 1846 r. o godz: lOtej 
r ano ,  w Kancelarj i  bypotecznej  pod N r  487 przy  ulicy Mio­
dowej, przed  Józefem  N oskow skim  P isarzem  A ktowym  Kró 
les tw a  Pol: ,  p o d łu g  warunków tamże przejrzeć  się m ogący ih  
L icytac ja  zaczynać się będzie  od summy Rsr. 2,400; każdy 
pr / .ys tępu iący  do l icytac ji ,  złożyć winien do rąk  Pisarza, 
wadium w summie Rsr .  450.

K A R E T A  poczwórna ,  na angielskich i zw y cz a j ­
nych  resorach ,  P a r y s k ie j  F a b r y k i ,  kom pletn ie  
nowa, z 14tu pakami i ty leż kluczami, ham ul­
cami, lew arem  i wszelkiemi p rzedm io tam i do 

d rogi p o t r z e b 'd l i i ,  w środku w y b i ta  adamaszkiem k a rm a z y ­
now ym , po odjęciu  luster ,  może s łużyć  do miasta , iest do 
sp rzedania .  W iadom ość u P. L ipczyusk iego  przy  u licy No­
wy św ia t  Nr 1270.'

Do Kantoru urządzen ia  D óbr  i Składu Nasion, 
p r z y  u licy  Senatorskiej  Nr 471, w- pałacu Zarnoj- 

k skicli,  nadszedł now y transpor t  C U K R U  kra iow ego , 
* bardzo p ięknego; F a ry n y  (w kom is)  l s z y  gatunek 

f u n t  po zł. 1 g r .  6; a d ru g i  ga tunek  funt  po z ł .  1; ieżel i  zaś 
w ilości kamień b ierze  się , w tedy na funtcie po g r .  1 o d s tę ­
p n ie  gię rabat  —  Tam że  z łożono  do sprzedan ia  korzec  NA­
SIE N IA  S P O R K U .

10,000 Z łp .  iest  de w ypożyczen ia  na pewną h i p o ­
te k ę  Domu w W arsz aw ie ,  przy  iednej z g łów niej­
szych u l ic  sy tuowanego; w części procentu żądany 
ies t  L O K A L  złożony przynajmniej z 2ch Pokoi i 

K uch n i .  W iadomość b liższą powzżąść  można w Kancela tj i  
W  T om asza  N o w ak o w sk ieg o  M e c e n a s a ,  w domu Nro 486 B, 
p r z y  ulicy M iodow ej .  ^ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _

Dziś rano c iep ła  s topni 3, W czo ra j  w południe 6.

T E A T R  R O Z M A IT : .  Dziś , 1151y raz N o w y  R o k .  28my raz 
na żądanie S io s tr a  K a s p e r k a ;  J P .  Michał C h a m ir u k i  p r z e d ­
stawi g łó w n ą  rolę.  60ty raz N o w y  T e a tr  z śpiewami i tańcami 

T E A T R  W I E L K I .  J u t r o ,  4ty r a z L u k i \ e j a  B o r d i ja .

Vw.


